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Sprawy polskie 
w Lidze narodów.

Kraków, 4 września.
Niema może państwa, któreby tyle za­

przątało sobą uwagę Ligi narodów, jak Polska.
W  chwili powstania naszego państwa zano- 

tóo  się wprawdzie na to, że zależność od Li­
gi narodów będzie jezcze większą. Poeo dziś 
jeszcze ukrywać tajemnicę, która rzuca snop 
SWiatła ua (politykę ..naszych najdroższych'’ 
7 dalekiego Zachodu Z oficyalnych dokumen­
tów wynika niezbicie, że jeszcze podczas obrad 
paryskich planowano rozciągnięcie systemu 
mandatowego na Polskę. Na równi z wysepką 
Jap  miała Polska popaść w niewolniczą wprost 
zależność od międzynarodowych instancyi.

Ślady awanturniczego tego pom ysłu pozosta­
ły jeszcze dalej w postaci ściślejszego, w po­
równaniu do innych państw, wplecenia Pol­
ski w obręb L. N. W szystkie nasze nazw ażniej - 
sze sprawy: zagadnienia kresowe na Zachodzie, 
północnym Zachodzie i Pólnoov, sprawa mniej- 
szóści, walka z epidemiami nie aehodzą od -sa­
mego początku z  jej porządku dziennego.

Wszystkie inne przygłusza chwilowo sprawa 
górnośląska.

Do długiego łańcucha wykolejeń i karkołom­
nych zwrotów dołącza się dziś ostatnia decyaya 
Rady, przekazująca zbadanie problemu górno­
śląskiego komisyi, złożonej z zastępców Belgii, 
Brązy In, Ghin i Hiszpanii.

By zrozumieć należycie ważne postanowie­
nie R. L., należ)' choć pokrótce przyp om n ieć  
ostatnie poprzedzające dzień 1 września wyda­
rzenia. Na pierwszej nadzwyczajnej sesyi Ra­
dy wygłosił referent z własnej ncwninacyi am­
basador Iahi wstępne, ogólne expose. Starając 
się w lakonicznych zwrotach japońskiego dy­
plomaty doszukać realniejszych myśli, natra­
fiamy w jego przemówieniu zwłaszcza na jeden 
zwrot, który daje dużo do myślenia. Ish i pod­
kreśla mianowicie, ze szczególnym naciskiem, 
że traktat wersalski stara się pozostawić alian­
tom zupełną wolną rękę w rozstrzygnięciu 
sprawy górnośląskiej nie krępując ich żadnemi 
wskazówkami czy dyrektywami.

Zestawienie charakter yslycznogo zdania
Ishi'ego z tekstem traktatu wersalskiego, prze­
widującym niedwuznacznie podział G. śląska, 
j(z wykluczeniem innych sposobów rozwiąza­
nia), nasuwa przypuszczenie, c»y Ishi nie miał 
tu na myśli projektu neutralizacji G. śląska, 
£zy też tezy o jego niepodzielności. Trudno ina- 
itzej wytłumaczyć odnośny' passus z mowy 
Wytrawnego dyplomaty, który zapewne dokła­
dnie przemyślał poprzednio swe wywody, nie 
dodając do nich nic, coby było zbytecznem. Na­
leży mieć się więc z góry na baczności, by nie 
dopuścić na prawdopodobne w świetle po wyż- 
szych wywodów, nowe, tym razem już mery­
toryczne, nie tyJko formalne, pogwałcenie an- 
oeksu art. 88 traktatu wersalskiego. Należało­
by przypomnieć miarodajnym czynnikom, że 
Oderwanie się drobnego kamyczka od skalnej 
^ogoki powoduje często najgroźniejszą lawinę!

i i i  f  f i l i i  p i
Granica la odpowiada linii Hr. Sforzy.

W
Genewa. PAT. Telegr. Comp. donosi: W  spra i 

wie górnośląskiej są pow ody do przypuszcze­
nia, że rokow ania prow adzone m iędzy człon- j 
kan ji Rady Ligi posunęły spraw ę o wiele dalej, i 
niż to uwidoczniono w ostatniej uchwale ltady j  

Ligi narodoW. Zapew nione jest pewne m ilczą­
ce porozumienie co do linii gi.ulicznej na G. 
śtąsku. Genewski korespondent ,,Tempsa“ do 
w iaduje  się ze porozumienie to zbliża się do 
formułki, odpowiadającej m ulej więcej linii 
Sforzy.

łcusik&K tempa piat nowej M f i  tórafiWe).
Genewa. PAT. (Tel. Konip.) K om isja  Rady 

Ligi uarodów  dla  kw ęslyi Górnegp Śląska ze-

den ta) Prof. Aszkenazy zwrócił się do prezy­
den ta  Ishi z notą, w której oświadcza, że rząd 
polski na  razie nie będzie korzystał z prawa 
uczestniczenia w obradach  Ligi w sprawie gór­
nośląskiej. W icehrab ia  Ish i odpowaed^ał pn 
Aszkenazem u następującym  listem: Potwiera
dzam odbiór Pańskiego listu i mam zaszczyt 
prosić P a n a  o złożenie jmdziękowanih Pań­
skiem u rządowi za zaufanie do Ligi narodów, 
któremu dal Pap wyraz. Rozumiem Pańskie 
oświadczenie w ten sposób, że rząd polski ule­
m a zamiaru obecnie reklamować praw (beilę- 
fis), przysługujących mu na mocy 5 -go para­
grafu 4-go artykułu o Lidze. Jeżeliby rząćt 
Puński uważał później za wskazane złożyć pro-M  ̂ — I, ‘ J — TT — ' tj Jb

hrala się wczoraj natychmiast po posiedzeniu , śbę w tej sprawie, nie omieszkam jej przedstń- 
Rady i zajmowała się dalszem traktowaniem | Radzie Ligi narodów. Zechciej Pan p r u ­

jąc itp. Podpisano: Ishi.w» iwę?
Praga. PAT. Lid o we Nowiny" cytują na** 

stępującą wiadomość „Petit Parisien": Mini­
ster Benesz, który będzie przewodniczył czesko-

kwestyi Górnego ś ląk a . N atychm iast .po ukoń­
czeniu zw yczajnej sesyi Rady Ligi narodów , 
k tóra  praw dopodobnie po trw a do ju tra , po ­
d e jm ie  k o m is ja  ponow nie sw oje n a rad y , k}ńAJł: 
re będą tak przysjiieszoDe, aby decyzją zapa­
dła bezwzględnie jeszcze w ciągu września.

Sipwi lie'i i  aeie Haaap.
Genewa. PAT. (Od specjalnego korespoti-

slowackiej delegacyi w Ljdze narodów, jest 
zdecydowany popierać jak najenergiczniej sta­
nowisko polskie w sprawie Górnego Śląska.

Prof. Aszkenazy o problemie litew- 
skim i górnośląskim.

Genewa PAT. (0(1 specjalnego korespondenta'1. 
,,Neusle Zuerteher /tg ." podaje wywiad z prof. 
Aszkenp.zym. Oto z lakierni uczuciami delegacja 
polska przybyła do Genewy: Niewątpliwie dele- 
gacya polska wolałaby przybyć do Genewy w je­
dnym tylko celu, a mianowicie współpracować 
z innymi narodami przy problematach ogólnego 
znaczenia. Nieslety sama już obecność delegacyi 
polskiej w Genewie na długo przed datą 5 wrze­
śnia, tj. przed datą otwarcia zgromadzenia Ligi, 
dowodzi, że społeczeństwo polskie jeszcze i te-, 
raz w dwa lata po podpisaniu traktatu pokojo­
wego niema granic- ściśle oznaczonych. Nie ba­
cząc na taka sytuacyę Polski, pragniemy z calu 
ufnością współpracować z Radą Ligi. Co się 
tyczy

kwest) i litewskiej,
lo lokowania zdaje się stanęły na martwym pun­
kcie z winy rządu kowieńskiego, który uchylił 
się od wypełnienia czerwcowej uchwały Rady Gi­
gi, przyjętej jak wiadomo bez trudności prze/. 
Polskę. Polska pragnie żywo likwidacji sporu, 
jednakże przez przyjęcie uchwały Rady Ligi do­
szła do kresu możliwych ustępsIW. Dalej prof. 
Aszkenazy podniósł niczem nieuzasadnione Iwder 
dzenie rządu kowieńskiego, jakoby Wilno z po­
wodu odłączenia od Kowna było na drodze de n- 
padkn ekonomicznego Trudno o coś bardziej fał­
szywego, aniżeli twierdzenie powyższe, Pewne 
trundośei ekonomiczne odczuwane przez Wilno, 
ijowstaty wyłącznie skutkiem wojny i i u Wąsy i boi 
szewicklfej. W ostatnlem przesileniu Polsko przy-

szla Wilnu z pomocą. Poza lem żniwa dały świe­
tne rezultaty, tak, że obecną sytuacja Wilna jftg
0 wiole lepszą, aniżeli sytuacja Kowpa, co zre­
sztą stwierdził w ostatnich dniach przebywający 
w Kownie pułkownik Chardigny.

W spraw ie Górnego Śląska 
podkreślił prof. Aszkenazy zaufanie Polski dto 
wszystkich członków Rady Ligi, a przedewszyki- 
kłem do lorda Balfoura, któremu Polska nie za­
pomni, że on tu już na początku 17 roku zajął 
stanow isko wyraźne na rzecz niepodległości Pol­
ski. Go się tyczy dceyzyi Rady Ligi w sprawie 
nipzaproszenia y f  chwili obecnej Polski do wzię­
cia udziału w posiedzeniach w sprawie Górnego 
Śląska, czego Polska mogłaby się domagać w  
myśl traktatu o Lidze, to zdaniem prof. Aszke- 
iinzcgo decyzyą ta prawdopodobnie została spo­
wodowana ważnymi względami. W łonie Rady 
Ligi możemy mieć tylko przyjaciół, bo wszakże 
nie jesteśmy z nikim w nieprzyjazna.

P r/y  końcu wywiadu prof. Aszkenazy potępił 
wciąż ponawiane usiłowania historyków niemie­
ckich, zmierzające do udowodnienia niemieckiego 
charakteru Górnego śląska. Dowodzi to tylko, że 
uczeni niemieccy nie y.anieohali dotychczas pod­
porządkowania nauki polityce, co, pik wiadomo, 
było hasłom NienReu przez cały czas trw ania 
wojny.

Gene>va, PAT. (Od .pecyahiego korespondenta} 
Na sobotnie przedpoli [dniowe posiedzenie Rady
1 igi wchodzi sprawa litewska. Sprawozdawcą
jest Hym&nś.
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Ważnym dalszym etapem w rozwoju spor <lefclararya polskiego przedstawicielstwa piiy  
nego zagadnienia jest także niespodziewana i L. N. Prof, A&zkenagy zrzeka się dbt$$U)5ro
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przysługującego Polsce na podstawie art. 4-go, 
prawa do udziału w obradach Rady. Zdumie­
wające na pierwszy rzut oka, zrzeczenie się tak 
praktycznie doniosłego prawa, nastąpiło oczy­
wiście nie tyle na dowód „zaufania w bezstron­
ność członków Rady“ ile raczej z  inspiracyi 
francuskiej dla sparaliżowania drugiego par­
tnera. . Obecność niemieckiego przedstawiciela 
W pałacu Ligi, byłaby nad wyraz ambarasu- 
jjjącym precedensem, który w dalszym ciągu 
przesądziłby przyjęcie Niemiec do Związku na­
rodów. Opinia francuska, zwłaszcza pod wpły- 

, wem ostatnich niepokojących objawów pru­
skiej reakoyi, przeciwstawia się z zapamiętałą 
zaciekłością połączonej akcyi małych państw 
neutralnych i związków przyjaciół Ligi za 
przyjęciem Niemiec. Niedawno dopieao glow^ 
bujającego szowinizmu Raymond Poincare z 
emfazą zapytywał działaczy Ligi, czy tęsknią 
za tern, by w sali Reformacyi, zabrzmiała grom 
ka pieśń Hoffmanna a on Fallersleben: 
„Deutschland, Deutschlaud". W świetle poli­
tyki naszych zach. sprzymierzeńców do Ligi, 
zrozumiemy dopiero taktyczne posunięcie na 
Szachownicy ze strony p. Aszkenazego.

Istotnie posunęła (czy cofnęła?) naszą sprawę 
ostatnia decyzya Rady z dnia 1. bm.

Ostatni zwrot sprawy górnośląskiej, przywo­
dzi żywo na myśl wiadomość, jaka obiegała 
niedawno prasę niemiecką. Jeden z niemieckich 
polityków minorum gentium domagał sic mia­
nowicie natarczywie, by odebrano w L. N. pra­
wo decyzjyi przedstawicielom ententy, którzy 
bezpośrednio zainteresowani, nie umieliby się 
zdobyć na objektywne rozstrzygnięcie. Opierał 
się przytem na artykule 15. Ze względu na wy­
jątkowy charakter sprawy, stanowiącej równo­
cześnie jabłko niezgody i pomiędzy dwoma 
bezpośrednio zainteresowanemi państwami i 
równocześnie między dwoma grupami ententy, 
wskazano m u w odpowiedzi, że byłoby rzeczą 
niewłaściwą pozbawiać przedstawicieli ententy 
(połowę Rady) prawa do współudziału w obra­
dach.

A jednak i tej niespodzianki nam nie zao­
szczędzono. Ostatnia decyzya, jakkolwiek bez­
pośrednio nie powołuje się na art. 15, to prze­
cież wychodzi w skutkach na to samo. Do gło­
su dochodzą więc ostatecznie reprezentanci 
Czterech „małych" państw, które, nie obarczo­
ne żadnym polit. spadkiem, m ają zabrać się 
do rozwiązania gordyjskiego węda. Czy jednak 
i  drobni satelici, kroczący dotąd wiernie w or­
szaku potężnych protektorów, zdołają przestę- 
pując progi genewskie, zapomnieć o dotychcza­
sowych tych sympatyach, skłonnościach i in­
teresach? Niestety znana ich zależność od dy­
rektyw odnośnych rządów sprawia, że chcąc 
Wyrobić sobie zdanie o prawdopodobnej treści 
wyroku, musimy zwrócić uwagę na chwilową 
oryentacyę gabinetów w Brukseli, Pekingu, 
Rio de Janeiro i Madrycie. Dziwnym zbiegiem 
okoliczności zarysowują się w komisyS dwa, 
ilościowo równe, obozy.

Należy przyjąć, że p. Hymans nie zdoła się 
wyemancypować z pod wpływów Quai de Or- 
sai, które wedle ostatnich doświadczeń, kieru­
je jeszcze wciąż zagraniczną polityką Belgii, 
Podobnie i obecna polityka Hiszpanii, pod oso­
bistym kierownictwem premiera Maury, wy­
raźnie chyli się na stronę swej potężnej sąsiad­
ki z Północy. Z drugiej strony frontu należa­
łoby umieścić Chiny, grawitujące ku Anglii i 
Brazylię, przodownicze państwo płdn.-ameryk. 
grupy tzw. A. B. C., która pozostaje pod sil­
nym wpływem kapitałów niemieckich. Z pun­
ktu widzenia kombinacyi arytmetycznych, 
przedstawiałyby się widoki dla nas w zaciszu 
ńowej „Rady czterech" korzystniej, niż na ple­
num, gdzie mielibyśmy do czynienia ze stosun­
kiem 5 :8 .

Podkreślając korzystny dla nas stan sprawy, 
ni e możemy jednak nie zwrócić uwagi na drugą, 
Smutniejszą stronę medalu, jaką jest bezsprzecz­
nie ponowne odroczenie. Nie należy się łudzić po­
morami spokoju na G. Śląsku. Jest to przysłowio- 

spokój prw ó bw **  Tymczaneai „wielcy" te*
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go świata z godnym podziwu spokojem z ręki do 
ręki rzucają sobie piłkę górnośląskiego zagadnie­
nia, R. N przekazuje sprawę Lidze, Liga czte­
rem państwom, te znów komisyi rzeczoznawców. 
Przy tern każda instaneya zachowuje sobie pra­
wo swobodnej ostatecznej decyzyi, tak, że droga 
powrotna sprawy będzie conajmniej tak dłnga, 
jak poprzednia.

W stadyum beznadziejnego zabagnienia grzęźnie 
tymczasem spór polsko-litewski. Co nastąpi po 
sprawozdaniu z bezskutecznych, a tyle nadziei 
rokujących wysiłków p. Hymansa, tego nie może 
sobie dziś wyobrazić nawet najbujniejsza fcm- 
lazya polityczna.

Na marginesie sprawozdania o stanie spraw 
polskich w Lidze narodów nasuwają się ogóJniej- 

• sze refleksye ua temat stosunku zasadniczego Pol­
ski do Ligi. Niezmienny od pierwszej chwili aż 
do dnia dzisiejszego, przedstawa się on naijaskra 
wiej, jeżeli stwierdzimy, że Polska była zawsze 
przedmiotem a nigdy podmiotem' społeczności na- 
rodów. Nic dziwnego. W gronie prawdziwej elity 
światowej dyplomacyi, nie może sobie zyskać 
odpowiedniego wpływu i znaczenia ani pianista, 
ani też historyk, ani nrowineyonalny urzedni- 
czyna.

Największy wpływ zdobywają sobie w  L. N.

im w mm
wchodsi Uf iycjs 10 bm.

Warszawa. PAT. Ministerstwo kolei żela­
znych podaje do wiadomości co następuje: Z 
powodu znacznego zwiększenia się kosztów eks­
ploatacyjnych kolei żelaznych zmuszone jest 
podwyższyć obowiązujące dzisiaj na kolejach 
polskich taryfy na przewóz osób i towarów i 
w tym celu przestąpiło już do robót przygoto­
wawczych dla urzeczywistnienia zamierzonych 
zmian od dnia 1 października r. b. Zmiany 
te odnośnie do taryfy osobowej polegać będą na 
podwyższeniu opłat za przejazd w klasie trze­
ciej w stosunku 57% i na znaczniejsżcm pod­
wyższeniu ich w klasie II- i I. W taryfie zaś 
towarowej na zniesieniu najniższych klas kla­
syfikacji towarowej w VI i v; VII, jako nie- 
pokrywających przy obecnych kosztach eks- 
ploatacyi własnych kosztów, i przeniesienie 
odnośnych towarów' do klasy piątej, tych zaś 
ostatnich do klasy IV z częsciowem przekla­
syfikowaniem pozostałych towarów do klas 
wyższych. Oprócz ieg i podwyższenia będzie 
zapłata stacyjna z oblicz" ni cen przewoźnego 10 
km  strefami.

Aby jednak podnieść dochód kolei polskich 
już w czasie najbliższy.», Ministerstwo kolej 
żelaznych zarządziło prowizoryczne podwyż­
szenie od 10 września rb taryfy na przewóz 
osób we wszystkich trzech klasach o 50%, zaś 
w taryfie towarowej zniesienie dwóch ostatnich 
klas klasyfikacyi towarowej i przeniesienie od­
nośnych towarów do klasy 5-iej, a tej ostatniej 
do klasy 4-tej. Powyższa podwyżka prowizo­
ryczna obowiązywać będzie do ostatniego wrz-e 
śnia j  nie zmieni w niczem wskazanych wy­
żej zmian, jakie nastąpią w taryfie osobowej 
i  towarowej z dniem 1 października rb.

9 pice pffie-ia® la Split
Praga. PAT. „Sloveńska Polityka" donosi, 

żo Polacy zabiegają o uzyskanie dwóch groin 
na Spiszu. Dzienniki czeskie obawiają się, że 
gdyby się to Polakom udało, granica na Spiszu 
miałaby dla Polaków wielkie znaczenie stra­
tegiczne. „Sloveńska Polityka" zwraca na to 
uwagę posłów słowakich.
Pedrói Focha do Praą! odłożona.

Praga. PAT. „Narodni Listy" donoszą na 
podstawie pism francuskich, że planowaną po­
dróż marszałka Foęfaa do Pragi odroczono na 
nieograniczony czas. Marszałek Foch uda się 
przedewszjystkiem do Stanów Zjednoczonych.

Pogłoski o M o i solsko-weoienkiR
Praga. PAT. Poselstwo polskie w Pradze za­

przecza powtarzającym się wiadomościom o 
tworzeniu polsko-węgierskich legionów w Pol­
sce,

  K r.M *

państwa nie w iiny sposób, jak przez czynnjk
współudział w jej ogólnych pracach (także i  wte­
dy, gdy partykularny interes danego państwa nie, 
wymaga tego) i pełne poparcie ze strony opinii? 
narodu; na którą Liga jest szczególnie czułą * 
v. rażliw ą.

Ogólna działalność Polski na terenie ,v .pót» 
pracy narodów, równa się zera. Można stwier­
dzić bez przesady, wertując protokóły Ligi, ża 
wybitniejszy udział w budowie nowego porządku* 
zaznaczyło Haiti, czy Syam, niż Polska...

Opinia polska odnosiła się do Ligi — jeśli po­
miniemy osamotnione peany pochwalne prof. Za­
leskiego — z  przesadną awersyą Ł ślepą podej­
rzliwością. Przeważnie głosy opozycyjne u aa* 
nie atakują obecnej L. N. w imię jej własnych 
ideałów, w imię jej rozwoju i postępu, lecz rzu­
cają zatrute strzały z arsenału sceptycznego kon­
serwatyzmu.

A co już najstnntniejsze, to fakt, że nasZa des 
legąpya zasiada w sali reformacyi na najskraj­
niejszej prawicy, popierając z zaślepieniem wnjo 
s li franenskie, które sabotują stałe najwyższe 
przedsięwzięcia Ligi.

Warto zastanowić się nad słusznością tej poli­
tyki, w chwili, gdy ma się ostatecznie rozstrzy­
gnąć, czy Liga Narodów będzie i jaką będzie.

Son H u i i  M o i i o i .
Paryż. (E. £.) „Teraps" donosi, że obecnie po 

przyjęciu przez rząd włoski zapro: zenia na kon. 
ferencyę Waszyngtońską, wszystkie państwa przy­
jęły już owe zaproszenie. Prezydent Ilarding o- 
świadezył wobec tego dziennikarzom, że zbliżą 
się czas, w którym będzie można zrzucić z barek 
społeczeństw .część ciężarów’, złączonych ze /tira  
jeniami. Dopi-owadzenie do lego jest jego głebo- 
kiem życzeniem, należy bowiem stwierdzić, że ża­
dna epoka historyi nie notowała tak wielkich sił 
zbrojnych, jak obecna.

Berlin. PAT. (WBK.) „Voss. Z lg “ donosi z 
Nowego Jorku, że rząd Stanów Zjednoczonych li­
czy się z tern, iż konfereneya waszyngtońska po­
trw a około dwóch miesięcy. Delegaci państw na 
konferencyę nie będą gośćmi rządn amerykan kle 
go, lecz sami muszą ponosić koszta swego polum

Londyn. (E. E .) Wbrew doniesieniom n ie­
których dzienników tutejsze dobrze poinlujmo­
wane kola polityczne twierdzą, że pomiędzy. 
Japonią a Stanami Zjednoczonymi dotychczas 
jeszcze nie przyszło do porozumienia w spra­
wie wyspy Yap.

M  l i a s i i  i M i i  fe fsfe
Londyn. PAT. Biuro Reutera donosi: ,,Ti­

mes" komunikuje, że odpowiedź de Valerv bę­
dzie jutro ogłoszona.

M i  toaola K M ftdte e a e iM  i a g t
Poldhu. PAT. Radio. Monarchiści niemieccy i 

węgierscy mieli projekt przywrócenia menruniii 
w Niemczech i na Węgrzech. Hasłem do rrwoiil- 
cyi miało być w Niemczech wymordował: . e- 
żów kierujących polityką. Zamach szop roń ki i .a  
bójstwo Erzbergera według źródeł czeskich stoją 
z tem w ścisłym związku.

Odrzucenie żądań węgierskich.
Praga. PAT. „Słoweński Dennik" donosi •/ i a- 

ryża, że rząd węgierski przedłożył koni: :v,wyi 
ambasadorów wniosek zmiany granicy . ■ • y
węgierską republiką a republiką czeska, na !.o- 
rzyść Węgier. Rada ambasadorów nie obi : do­
wala wogóle nad tym wnioskiem, lecz odesłała go 
z powrotem rządowi węgierskiemu.

Odwrót Turków.
Londyn. (E. E.) Turcy rozpoczęli ostateczny od­

wrót po bitwie nad Sakarją. Rząd kemalistów. 
przeniósł swą siedzibę z Angory do miejscowości 
położonej dalej poza linią walk.

Londyn. PAT. Biuro Reutera donosi: ..Daily
Expiess“ donosi z Konstantynopola, że wojska 
greckie są już pod murami Angory.

Poważne położenie w Mar«. kku.
Poldhu. PAT. Radio. Sytuacya w Msz; .n: ;L.en» 

zachodniem Marokku jest poważna. „K :on-f 
dent „Timesa" donosi, że Hiszpanie str puł­
kownika, 2 kapitanów, 2 poruczników, . rząj 
i 50 żołnierzy poległych w ataku na A i li-
szpania powołała rocznik 1920. Transp. > oOd 
żołnierzy ma odejść na front M&rokkłu

17921886



XII. Kongres syoński w Karlsbadzie.
Dziś otrzymaliśmy od naszego korespon­

denta telegramy o dalszycii obradach Kongre­
su. Na wstępie podajemy dokończenie mowy 
b. członka Egzekutywy J. Simona, wygłoszo­
nej późną nocą na drugłem posiedzeniu.
Koniec mowy Juliusza Simona.

(—rtj Karlsbad, 2 września, 
dalszym ciągu wywodów omawia Juliusz 

Simon swój stosunek do Cr^anizacyi Syou- 
słaej, stając merytorycznie w zupełności na 
alsnawisku Brandeisa. Jakkolwiek przemówię - 
ni? Simona nosiło charakter wybitnie polemi­
czny, to jednak odznacza:o się powagą, rzeczo­
wością 1 Tonem pojednawczym. Wywarło ono 
tte  słuchaczach glęL kie wrażenie. Ogólnie pa­
nuje przekonanie, że porozumienie jest możli-

Trzecie posiedzeaie.
Mowa de Liemie’a.

(—rt) Karlsbad, 2 września
Trzecie posiedzenie Kongresu rozpoczęło się 

dzisiaj przedpołudniem przemówieniem b. 
Członka Egzkutywy, Nehemiasza de M e » 'a , 
który oświadcza, że „od czasu deklaracyi Bal- 
loura uic postąpiliśmy naprzód, owszem cofa­
my się jeszcze". Omawiając ostatnie 2ajścia 
W Palestynie, podkreśla mówca filoarabską 
politykę Anglii i stwierdza, że dotąd jeszcze 
me osiągnęliśmy pewności politycznej. Nastę­
pnie przechodzi de Lieme do probleiun granic 
Palestyny. Zdaniem mówcy, dowodzi naszej 
słabości rozwiązanie kwestyi wschodnich gra­
nic kraju De Cierne zapytuje Egzekutywę, czy 
naprawdę z powagą odnosi się ona do sprawy 
legionu żydowskiego w Palestynie. O.etnże bo­
wiem byłby legion żydowski pod rozkazami 
angielskimi, jeśliby brytyjskie regune było 
nam nieprzychylne?

Co się tyczy porozumienia z Arabami, 
oświadcza mówca, iż z nacjonalistyczną mniej 
szością arabską nie jest ono możliwe. Mniej­
szość ta bowiem domaga się sląuowczo arab­
skiej Palestyny.

Natomiast z łatwością znajdziemy drogę do 
porozumienia z przeważającą częścią Arabów 
palestyńskich, podjudzaną przez garstkę wro­
gich nam agitatorów

Ażeby jednak doszło do ugody, trzeba nam 
przedewszystkiem polityki ekonomicznej, a nie 
dyplomatycznej. Sprawa bowiem porozumienia 
z Arabami jest kwestyą przewagi ekonomi­
cznej.

,W związku 2 omówieniem zakupna obszarów 
W dolinie Je&reel twierdzi mówca, że Usyszkin 
naruszył przez samodzielną decyzyę. w tej spra­
wią, dyscyplinę partyjną. Pozatem są ceny na­
bytych obszarów, zdaniem de Hieniego, zbyt 
wysokie.

Mówiąc o budżecie szkolnym w Palestynie, 
zarzuca inowcu Egzekutywie zbytnią rozrzu­
tność. Pówinno się było dołożyć starań, ażeby 
sani' jiszuw przejmował stopniowo szkolnictwo 
m  swoje ręce.

Z  kolei poddaje mówca krytyce naszą dzia­
łalność kolonizatorską w Palestynie. Jeśli cho - 
dzi o amelioracyę gleby, to po wielu latach na 
byliśmy jedynie negatywne wiadomości. Sto­
sowane przez nas techniczne eksperymenty 
okazały Się fałszywymi. Niestety za późno po- 
anajemy swe Wędy * Mówca składar na Egzeku­
tywę winę za powstanie- kampanii o kwestye 
agrarne. Kongres będzie musiał zadecydować
0 swem stanowisku wobec pracy palestyńskiej 
Żydów z poza obozu słońskiego.

W  końcu omawia de Lieme sprawę konfliktu 
|  syonistami amerykańskimi. Mówca zarzuca 
Weizmannowi wadliwy sposób piowadzenia 
układów z opozycyą De Lieme kończy przemó­
wienie sloWctffli: „Waszyngton i Pińsk, Haga
1 < sd muszą być pojednane, Wr> .mannowi 
m i  .ie wdlno jedności tej burzyć (Oklaski 
jgśjód Błkięsnej mniejszości auóyUuyugai,

Wywodom przedtawioieli opozycyi przysłu­
chiwali się delegaci i goście Kongresowi ze sku- | 
pioną uwagą, I

Dalsza dyskusya polityczna.
Sala obrad jest wypełnioną po brzegi. Dotąd 

zapisało się do głosu 71 mówców.
Imieniem frakcji „Mizraehi przemawia po 

Lietyraj^ku
rabin Meir Berlin (Nowy Jork), 

który wskazuje na pewne usterki w kierownic­
twie. Przechodząc do sprawy „amerykańskiej", 
oświadcza mówca, że zbyt przecenia się ogólnie 
wlpywy Brandeisu. W końcu uskarża się rabin 
Berlin na ąntyreligijne tendeneye, panujące w 
Palestynie

Z kolei zabiera głos
poseł dr. Thon, 

który w pięknem przemówieniu Hebrajski era, 
częstokroć przerywanem burzliwymi oklaska­
mi, porusza na wstępie znaczenie 'deklaracyi 
Balfoura i gani niezdecydowaną politykę Her­
berta Samuela, wskazując Da nieprzedawnione 
prawa historyczne narodu żydowskiego do Pa­
lestyny. Przechodząc do spraw wewnętrznych 
Organizacyi Syońskftj, stwierdza mówca, iż 
opozycyą nasza dotąd nic jeszcze dla Palestyny 
nie zdziałała (Przemówienie posła dra Thona 
umieścimy w peinem brzmieniu w jednym z 
następnych numerów naszego pisma. — Reda- 
keyajf.

Po krótkiej przemowie Dawida Jelliąa, za­
biera glos

dr. Marcin Bul>er (Hitachdut),
który w deklaracyi Balfoura dopatruje .się pe­
wnych braków i niejasności i stwierdza konie­
czność wydania nowej autentycznej deklaracyi. 
Mówca wskazuje na to, iż niedość usilnie sta­
rano się. o zabezpieczenie naszej realnej pracy 
w Palestynie. Przechodząc do kwestyi arabskiej j 
podkreśla mowea niezachwianą wolę narodu 
żydowskiego stworzenia siedziby narodowej w j

Palestynie, jakoteż szczerą chęć dojścia <&> 
porozumienia z Arabami.

Należytą odprawę opozycyi dał
Abraham Goldberg (Ameryka), 

który polemizuje z twierdzeniem Simona, ja ­
koby od Brandeisa zaczynał się syoruzm ame­
rykański. Cenimy wszyscy osobę Brandeisa, 
lecz ponad niego droższym nam jest syonizm. 
Opozycyjna mniejszość amerykańska nie uczy­
niła w ciągu 10 miesięcy literalnie nic dla spra­
wy. Łączność pomiędzy Palestyną a Ameryką 
była w zupełności zerwana. Przywrócił ją  do­
piero W eimiann. Grupa Brandeisa nie zaku­
piła w Erce Izrael ani kawałka gruntu, nie in ­
westowała tam ani dolara, nie pozyskała no­
wych ludzi dla naszej idei. Natomiast /Jamahl 
dyscyplinę i jedność w tonie Organiźsicyi. (Dłu­
gotrwałe old&Łki) ,ł

Dotychczasowe przemówienia, wygłoszone W 
czasie dyskusyi odznaczały się mimo, iż po-i 
ruszały problemy drażliwe i sporne, tonem 
rzeczowym i poważnym. Wszyscy oczekują % 
napięciem odpowiedzi Weizmanna na ku  żuty 
oponentów.

W  chwili, gdy do Was telegrafuję, dysku­
sya toczy się w dalszym ciągu. Przemawia de 
Chajes (Wiedeń).

t a t a y a  p M ó a l i  M w y z r a .
( -rt) Karlsbad, 2 września.

Odbyła się narada wszy s duch dńenmkarzjj 
z przedstawic celami egzekutywy Org. Syan. 
Żabotyńskim i Israelem Kohenem. Jak już do­
nieś! ;r.my. przybyło do Karlsbadu około 100 
przedstawicieli prasy z całego sw ata. Żąbotyń* 
ski przyrzekł prasie pomoc ze strony prezya 
dyum i piosił o przyczynienie się* do powodzo-a 
nia Kongresu przez objektywiw wyświetlunhi 
w szelkich spraw, 'stojących w związku s Kon* 
geesem.

Syonizm a Polska.
*a prawach mniejszości narodowych.

(—rt) Karlsbad, 2 września.
W inauguracyjnej mowie poruszył Sokolow 

także sprawę praw mniejszości narodowych. 
Podnosi, że praca syonisłyczna w Palestynie 

jest niemożliwa bez wzmocnienia żyJo\Vskich 
puzycyi narodowych w krajach diaspory. Obie 
sprawy dopełniają się. nawzajem. Nie jest to 
polityka ,,%olusowa“, lecz obrona żydów w 
Golusie. Błędne jest mniemanie, że obrona j 
praw mniejszości narodowych jest wtrącaniem 
się do spraw wewnętrznych kraju, w którym 
Żydzi mieszkają. Podobna obrona stoi ponad 
sprawami wewnętrznemu 

W związku z kwestyą praw mniejszości sły­
chać często zdanie, że Żydzi, są wewnętrznymi 
Wrogami luaju, w którym mieszkają. Nieste­
ty, zdanie to często słychać- w Polsce. Oświad­
czam kategorycznie, że to nieprawda. Z P o l­
ską jesteśmy związani od setek lat w szczęściu

i nieszczęściu. Witamy z całego serca wyzwo­
lenie Polski, nie dlatego, że pochlebiamy lubi 
dynloinulyzujcniy; lecz z wewnętrznego prze­
konania.

Zanalizowawszy szczegółowo przyczyny obe* 
cnego stosunku Polski do Żydów', mówca o- 
świadcza, że Polska jest obecnie największym 
jośrodkiem żydowskim. Myśli o spisku zupeł­
nie obce są żydom; chcą oni tylko tam  źytf 
spokojnie i przynosić pożytek krajowi.

Mówiąc o przeżyciach Żydów w innych kra­
jach, Sokolow kończy:

„Przeżyliśmy dużo burz, przeżyjemy i ter*- 
źniesze. Wewnętrzna solidarność w syoniźnud 
jest mocniejsza niż przypuszczają; nasz wpływ 
jest większy , aniżeli wielu się wydaje. Pracuj­
my ze wszystkich sił, a zostaniemy znowu na-* 
rodem Palestyny.

Przegląd polityczny.
t* ŁfeN5kv«5© poł:iko>»«skle.

P Leo Borsky w praskiej „Narodni Polity­
ka" z dnia 27 pisze, o spotkaniu pp. Benesza i 
Piltza w Mar\ enbadzie i zapowiadanych, obe­
cnie zaś odwołanych przyjazdach lam Pasicza, 
Take Jonescu i Focha:

„Jest sprawą oczywistą, że ̂ zbliżenia czesko- 
polskiego chce Francya. że chce Rumunia i że 
nic przeciw niemu niema Jugosławia. Zdaje 
sic jednak, że najm nie j  chęci po leinn m a ją  
obydwa zamtęrcsovyaue pańąlwa ■— CżsAosło1-

wacya i Polska. Francya. która doprowadziła! 
już do konwcncyi francusko-polskiej, a która 
największy nia interes w rozszerzeniu jej na 
francusko-polsko-czeskoslowueką — dopatruje 
się winy tego niepowodzenia u obydwóch sąsia­
dów. Istotny jednak powód leży gdms odziej* 
Polsce nie zależy na sprzymierzeńcu, co d<* 
którego przypuszcza, iż nie istnieje diań żaden 
casus belli — prócz Karola Habsburga. Czecho­
słowackie zaś kierownictwo spraw zagranicz­
nych uważa Polskę za sprzymierzeńca zanadto 
niebezpiecznego, który mógł by nas (Czcćhy) 
wciągnąć w niejedną wojnę. Olo są najważ­
niejsze powody trudności zbliżenia polskoe-asą**
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ieklego. ZćL;e się, że dopiero po ustaleniu gra- 
Łłie rcpefcitki zniknie wzajemne niedo-
Wiftjtauie cze-tta inoziiaby :-»p»tnedz prze. ści­
słe skrystaiiK-wanie urnowy. Zdaje się, że o 
icra iospr«i'viu; będą aa rokowaniach w Ma- 
iś'inoedrie Benesz z tuzem ! jednak wątpliwe 
jest, czy .,;:oda la prędko dojdzie do skutku. 
Rokowania te pociągu^ się z pewnością jeszcze 

długołl"
Łicdnem uwagi jest, że pismo czeskie nie 

wspomina o sprawie cieszyńskiej, która prze­
cież najhardziej utrudnia wszelkie próby zbli­
żenia. i

PrciFS£&’»t aMsiaBsfciasS© gabinata 
k c .iś :i« 3 ifi& g a .

Gabinety koalicyjne są zazwyczaj już z natury 
rzeczy pi zezuaczo-te na krótki tylko żywot. Toteż, 
ogólne zaciekawienie wywołuje koalicyjny system 
rządówy w  Anglii, który panuje w Izbie gmin, 
trzeci już z rzędu rok.

Iżba niższa okazuje coraz wyraźniej niechęć do 
koalicji, zwłaszcza w  ostatnich dniach 11-stu, 
motywując to tem, że rząd zrezygnował z jej 
współpracy w najważniejszych kwestyach. Chodź r 
tu w  szczególności o sprawo oszczędności. Już 
ubiegłego roku przyrzekł ówczesny sekretarz fi­
nansów Chamberlain nękanej ciężarami podatko- 
wemi ludności, że nastąpi wkrótce redukcja wy­
datków rządowych. Rząd jednakże ograniczył się 

t tylko do wezwania tninisteryów, by do 31 lipca 
przedstawiły propozycje w sprawie ich wydat­
ków Atoli nie zdołano widocznie tego dotąd u- 
wLuteczruć i  dopiero teraz ped wpływem zgodne­
go żąur.ma ipołecteńslwa zamianowano ko misy ę 
rewizyt wydatków rządowych. Sprawa rozbija 
się w  ostatniej chwili o to, że sir Erie Geddes, 
k tóry  miał stanąć wespół z wybitnymi przedsta­
wicielami świata przemysłowego i finansowego 
na czele tej Konusyi, nie cieszy się sympalyami 
parlamentarzystów, gdyż za spraw y budżetowe, 
według konstytucji ponosi wyłącznie odpowie­
dzialność mmusteryuin pod kontrola parlamentu". 
Stosunek pom.ędzy rządem a Izbą niższą przypo­
mina w  istocie coraz wyraźniej dalekie sto- 
sunki przedwojenne.

Stanowisko izby niższej sffaje się w tych okoli- 
cżnołciach corai- trudniejsze wobec wyborców. 
Zwłaszcza, gdy Norihclńie wysunął hasło ,,osz­
czędności" i stworzył monstrualną partyę poli­
tyczną „w rogów  iczrzutnosci", upadla w  kraju 
popularność koalicyi prowadzonej wciąż jeszcze 
przez Lloyda George‘a. Program  Northcleffn, w  
zasadzie tylko negatywny, służyć może jednak 
świetnie jaka środek walki przeciw dotychczaso­
wemu systemowi. Charakterystycznem jest, że 170 
Członków koalicyi oświadczyło, że nie czują się 
zobowiązani zatwierdzać dodatkowo wydatków 
rządowych, e inna grupa 40 członków stwierdziła 
sw ą niezależność w  sprawach finansowych od 
koalicyi Wszystko to świadczy o  pewnem zała­
maniu się koalicyjnego systemu angielskiego, ge­
nialnego pomysłu Lloyda George‘a. Mówią je­
dnak obecnie znowu o  tworzeniu się wielkiej par- 
tyi centrowej złożonej z umiarkowanych libera­
łów  i  uniom stów z Lloyd Georgem na czele.

Taka portya centrowa nie oznaczałaby nic in­
nego Jak tylko powstanie nowej paityi rządowe], 
któraby uwieczniła rolę koalicyi względem rzą­
du, Zwróciłaby się ona przeciwko niebezpieczeń­
stwu lewicowemu, na które wskazuje stele Lloyd 
George.

Or. LILIA HOlOWITtOWNA
iżkarfta np itak  iw . Ł a u n s  w Krakowie

powróciła z klinik wiedeńskich i ordynuje
w iMaffi sMroydi, rnmmto i kosmetyce lekarskiej.
Leczenie pruyrządant i najnowszej konstruk« i z zakresu 

elaktro-toto-lermo-tarapji.
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— „Gońcowi" w odpowiedzi. „Gomec" zanńe 
szczając w sobotnim numerze wiadomość o ze­
branych oa Fundusz narodowy sumach, zauważa, 
że w wykuZre tym i ig r ruje osobno Galicya wscho 
d n a , wi czcm dopatruje się nielojalności wobec 
Polski. Odpow iCdzj.ee na to możemy, że nie tylko 
Galicy a wschodnia, ale 1 zachodnia figuruje w 
tymże wykazie odrębnie, wobec czego trudno 
chyba przypuszczać, by podział ten, czysto teeb 
nicznx tylko i uwarunkowany Zdawna istniejąc:! 
organizacją odrębnych biur ceńirainych. miał ja­
kiekolwiek polityczne znaczenie. Wyrażamy na­
dzieję, że „Goniec" w imię prawdy sprostuje 
swa omyłkę.

— W sprawie katastrofalnego smnn elektrowni 
wywołanego brakiem węgla, odbyła s ię ' wczoraj 
konferencja Prezydyum miasta a wojewodą, pod 
czas której prezydenci miasta przedstawili drowi 
Gałeckiemu sprawę wstrzymania dostawy węgla 
eleltrow m  przez inspektorat węglowy. Woje­
woda przyrzekł silne poparcie u odpowiednich 
czynników, aby podobne wypadki w  przyszłości 
się nie zdarzały.

Jak  się dowiadujemy, w dniu wczorajszym na­
deszła pewna ilość węgla, tak, że ca  razie nie 
zaebethu bezpośrednie niebezpieczeństwo zamkmę 
c;a elcklrown;-

Dziwnem się wydaje postępowanie Inspektora- 
lu węglowego, który wstrzymując przydział wę­
gla dla elektrowni, nietylko ludność Krakowa 
przez pozbawienie oświetlenia ulic, ale i szereg 
zakładów przemysłowych naraża na katastrofal­
ne szkody.

— Starostwo krakowskie zostało przeniesione 
do Pałacu Puszeta przy ul. Starowiślnej. Liczba 
tełe-ónu starostwa 3554.

— Zgłoszenie lokatorów. M agistrat wzywa po­
nownie właścicieli względnie administratorów 
realności, którzy dotychczas nie pobrali arkuszy 
spisowych, aby zgłosili się po odbiór tych arku­
szy do środy 7 bm w  Miej Biurze dla kontroli 
spożycia, pl. WVv. Świętych 6, I, p., a następnie 
wypełnione arkusze złożyli w e wspomnianeiu Biu 
r/e do piątku 9 bm.

Z uwagi, że nieprzedłożenie wypełnionych a r­
kuszy spisowych uniemożliwia wygotowanie no­
wych legitymacji do- poboru cukru, węgla, nafty 
f  świec, M agistrat będzie zmuszony pociągnąć 
niedotrzymującyob powyższych terminów do su­
rowej odpowiedzialnaśd karnej.

— Szkarlatyna i dyfterya w  Krakowie. W os ta­
to I ra dniach zanotowano w  Krakowie kilkanaście 
wypadków szkarlatyny i dyf^eryi Choroby te 
szerzą się szczególnie wśród małych dzieci. Za­
chodzi obawa rozszeraeuta się tych chorób za

ł
względu na przyjazd dzieci szkolnych z prowia* 
cyi, gdzie szczególnie panuje ta  epidemia tycll 
chorób. Fizykat miejski ostrzega, aby każdy wy* 
pndek zasłabnięcia nu te choroby zgłaszano f e  
urzędu zdrowia celem radykalnego przecdwdzżto 
lania wybuchowi epidemii. Jak  nas uilormują, 
pewne czynniki z łatwo zrozumiałego powodu W  
ją poszczególna wypadki choroby, nie feivriada­
rniując miejskiego urzędu zdrowia. W sk azan e j 
by bvło, aby odpowiednie władze ograniczyły 
przybywanie do Krakowa tłumnych, wydeestók* 
które praedewszyslkiem przynoszą nńaśhą 
wszelkie choroby zakaźne

Przy sposobności zaznaczyć należy, Se© ź o M l 
wysłane ze Żłóbka" krakr>wskiego do Zakopa­
nego w liczbie 20, zapadły na szkarlatynę,

— W ytrysk w/ody mineralnej w  Krakowie. Jak  
sic dowiadujemy, podczas kopania studni na Noe 
wej Wsi dia użytku nowo budującej się fabryki 
w ytrysła woda mineralna. Właściciele fabryki ói>  
dali wodę tę do zbadania chemicznego, dla usta­
lenia jakości składników znajdujących sią w  fe t 
wodzie. Woda posiada w id ią  ilość kw asu w j- 
glowego a w  smaku p zypominą GieshtUdera.

— Rokwizycyjna samowola. P. Jakób Wanden 
zajmował1 mieszkanie złożone v. 2 pokoi, kuchni i  
pr edpokoju przy uk Diotla 88 W lipcu br. z a re ­
kwirował m agistrat dla urzędnika kolejowego p., 
Sb D. mieszkanie, pozostawiając p. W anderowi t  
jego żonie tylko 1 pokój, przyczem zajęcia do­
konano pod nieobecność właścicieli mieszkania. 
Dnia 22 sierpnia znowu pod nieobecność p. Wan- 
derów, otworzono siłą ich pokój i  wyrzucono 
meble na ulice, tak iż  w  rezultacie prawowici 
właściciele mieszkania znaleźli się bez -łachu nad 
głową. Nic dziwnego, że przy tym. niezwykłymi 
procederze zginęły n-ektóre rzeczy. Interwencja 
p. Wundera w  magistracie nie odniosła żadnego 
skutku. Po .tępourańie to magistratu świadczy o 
dość dziwnem pojmow aniu przez niego ustawy o  
rekw izycji mieszkań, k tóra stanowczo nie posu­
wa się tak daleko, by nakazywać zupełne wyrzu* 
ceuie do lychez:. - owych lokatorów z mieszkania.

— Dwa śluby cywilne. Wczoraj w  pdiudnic w 
Prezydyum miasta zawarto dwa związku małżeń­
skie przed wkeprezyd. m. Wielguszem. Uroczyste 
oświadczenia małżeńskie złożyli: Por. Walewski 
biorąc zn żone p. Rogósizój^nę, oraz pdpłk, F.uge 
niusż SkulśL), łacżąc się ślubem z p. Kurkowna, 
córką naczelnika adm inistracji podatków W Kra­
kowie. • •

— Z teatru J. Słowackiego. Sezon 1921—22 r. 
otwiera się arcydziełem Fredrowskiem „Zem stą" 
we wtorek b brn. K asa zamawiań otwarta jest 
już od dzisiaj rano 9 do 1 w  południe Inau­
gurując nowy sezon „Zemstą", daje jej scena im. 
J. Słowackiego nową inscenizację i  opraw • oraą 
obsadę najwybitniejszych sił swego zespołu i tak 
w roli Podstoliny ujrzymy p. K. Bednarzrw-ka, 
jako rejent przypomni się w  swej świetnej i nie­
zapomnianej kreacys z la t dawnych reż. Sosrow- 
ski, Cześnika g ra  p. Guttnei Nadto znakomity, 
artysta scen warszawskich, p. Jerzy Leszczyński, 
bawiący w  przejeździe w  Krakowie, pozyskany, 
został na kilka występów i  w inauguracyjnej 
„Zemście" ukaże się w  niewidzianej jeszcze a  
nas jego kapitalnej roli Papkina. Z młodych sil 
przedstawią się pp_: Modzelewska, Marya (Kła- 
ra )  i Ntowiarowicz jWacław).

— Z teatru „Begatela". „Praw dziw a miłość" 
R. Bracco — jyioczoręm, „Ich czworo" G. Zapol­
skiej — popołudniu dane będą w  niedzielę, obie 
sztuki przyjęte z zachwytem publiczności i uzna­
niem prasy, utorowały drogę do rozpoczęcia wl* 
t.ciwego ser.onu nowościami, z których już się 
odbywają próby. W przygotowaniu komedyą 
Zbierzcfcow&kiefjo „Małżeństwo Lrfi”.

Abonament w  kancćlaryi teatro od 5—7-ej
— Włamanie. Do sklepu Kazimierzą Bartoszew­

skiego włamali się onegdaj niewyśledzeni do 
tycbczau sprawcy i ikradłii znaczne ilości w ina, 
wódek i artykułów spożywczych, w a r t  60.000 mfc,

— Znaczna kradzież mieszkaniowa. Onegdaj 
niewys ledzem sprawcy skradli z mieszkania Her 
mana Ungera, kupca, znacwią ilość bidizny, gar­
deroby i hiżuteryi, w art 550 000 mk. VI toku do­
chodzeń wyszło na jaw, że skrad&on jtrzed 
mioty przyjmował od złodziei 28-letni Edward 
Kowalczyk, stróż kamienicy. Pacserowi odebća- 
no część rzeczy w art 150000 mk. Kowalczyka are­
sztowano,

•— KrodrihA kieszonkowa. Wczoraj sk rac ruj 
w  tramwaju Salomonowi G eo tó n e iw i, l ga- 
rzowi, pcrifci a kwotą 17.000 mk i  42 k cz- kich,

Na Rynku Kleparsklm w yrw ał wtnoraj z rekfl 
p. Maryi Kozik 1S letni Zygmunt BffiPWik tórebką 
ze znaczną gotówką. Nieletniego d b d sb ja  ujętoą 
pieniądze J t ------



_Nr- m
— Amator książek. Polieya aresztowała Józefa 

Alusialika 1. 29, urzędnika prywatnego w chwili, 
gdy kradł książki w  księgarni Piwarskicgo przy 
Ul. św. Jana 3. Jak śledztwo stwierdziło, Musia- 
iik uprawiał ten złodziejski proceder już od dłuż­
szego usiasH.

— W uwiązku z fałszerstwami kart węgiowyeń, 
popełm^neani przez szajkę handlarzy — o czem 
już donosiliśmy — aresztowała polieya krakow­
ska dalszego wspólnika szajki w osobie J eona 
Brenńera z Podgórza.

1 - o---------
' TEATR MIEJSKI. OPERA I OPERETKA
Niedziela- „Hrabina".

,  REPERTUAR TEATRU „BAGATELA :
Niedziela pop.: „Ich czworo wiecz. ..Praw ­

dziwa. miłość". •
KEFBRSCAK •PKRBTKI W WttW4tśOIACia.

Niedziela pop „Kapłanka ognia."; wiecz.- „K a­
płanka ognia .

... a - o - ----- — —

Z kraju.
iwUwui** praktyki. Bezkarne napadanie na Ży­

dów na stacjach i  W pociągach zachęca do gwał­
cenia praw a wobec Żydów, tak ie  i gminy całe 
oraz jednostki, k tó re  z tytułu swoich godności 
Winny być wzorem dla gminy w kierunku prze­
strzegania ładu i porządku.

W gminie Kryspinowie położonej w po w. k ra­
kowskim jest przewodniczącym Rady szkolnej 
miejscowej p. W iktor Suski, właściciel dóbr Kry- 
spinowa, Hiszki i  Ka^zów, pan nad panj7, który 
swego czasu był już opisywany w gazetach k ra ­
kowskich. bo zawadził gdzieś o ustawę karną, 
co jednak nie przeszkadza mu być włodarzem kil­
ku wsi i  tamże wydawać nowe własne przepisy 
praw ne, praw ie zupełne przeciwne obowiązują­
cym powszechnie.

Tenże p. Suski mając pałac o 16 pokojach w 
Kryspinowie; z  których połowa jest próżną i po­
siadający kilka budynków mieszkalnych w  Kry­
spinowie; chce koniecznie być dobrodziejem szko­
ły indowej W Kryspinowie jako przełożony Rady 
szkr.lnćj miejscowej, jednakże nie chce dobió- 
dziejstw Świadczyć własnym kosztem lecz cu­
dzym.

W gminie tej mieszka od r. 1910 niejaki Aron 
Maringer w  budynku przez siebie i brata wysta­
wianym, który to budynek spodobał się p. Su­
skiemu na umieszczenie szkoły7. Spowodował za­
tem p Suski jeszcze w  styczniu br. uchwałę 
Zwieizchności gminnej w  Kryspinowie, że dom 
M anagera zostaje zarezerwowany na szkołę i że 
M aringer ma opuścić swoje mieszkanie do 3-ch 
dni, inaczej będzie wyrzucony. Uchwałę tę zako­
munikowano p. Maringerowi ustnie w  kancelu- 
ry i gminnej, a gdy Maringer wyraził zdziwienie 
i  spytał się, jak można go wyrzucać, gdzie spra­
wiedliwość, p. Suski oświadczył mu wobec zebra­
nych członków Rady gminnej, „ teraz niema spra­
wiedliwości, będzie pan widział, że już na drugi 
tydzień będą pańskie mieszkanie przerabiać". — 
Maringer nie przyjął uchwały do wiadomości wo­
bec czego doręczono mu takową do 1. 45 z dnia 
14 lutego 1921 r. na piśmie, z powołaniem się na 
Ustawę rekwizycyjną, przyozem gmina wspania­
łomyślnie ofiarowała Maringerowi mieszkanie w 
domhu p. Suskiego stojącym daleko za gminą i 
zostawiła mu możność ułożenia się z p. Suskim 
§ako przew. Rady szkol, co do sprzedaży swojego 
Bomu najdalej do 3-ch dni.

P  Maringer żalił się przeciw tej uchwale jako 
bezprawnej przed wszystkiemi in s tan c j i mi. a 
Więc przed Starostwem, Namiestnictwem, Mini­
sterstwem  i  samą Radą gminną wskazując na to. 
*e ustawa rekwizycyjna odnosi się tylko do miast 
U nie do w si, i że ani wójt, ani Rada gminna, a 
łem mniej Rada szkolna mają sobie nadane pra­
w a rekwizycyi, mimo to jednak w  3-ch dniach po 
BoręczeniU powyższej uchwały przybył p. Suski 
e  wójtem, zastępcą, asesorami do domu Maringe­
r a  w raz z  wozem, aby go wywieźć.

Maringer nie mając innego wyjścia chwyta się 
Brzytwy i  zawiera umowę z p. Suskim, że sprze­
daje Radzie szkolnej swój dom pod warunkiem, 
tle Rada szkolna odda mu do dnia 1 czerwca 1921 
W posiadanie mieszkanie z pokoju i kuchni złożo- 
M , położone w  Krakowie, w  dzielnicy żyd., przy- 
czem Wszystkie warunki i  ceny dyktował Suski, 
& M aringer tylko podpisał.

Mimo takiego poddania się p M aringera pod 
dyktat p. Suskiego, pan Suski poszedł po rozum 
80 głowy i nie wyszukawszy żadnego pomieszka­
nia dla p Maringera ani do dnia 1 czerwca, ani 
leż później, chcąc się pozbyć żyda uzyskał pono- 
M uchwałę Rady gminnej w  Kryspinowie z

S O W Y  D Z I E N N I En-3sxagMiaamini.'iKJ-iarjątrrT , 1 -Ji. i. r HMiPTfBL-11 1 ..i"łr.ysa

dnia 20 sierpnia 1921 do L. 212 doręczoną Ma­
ringerowi tego samego dnia wieczorem, mimo 
niedzieli. Uchwałą tą  znowu zarekwirowano 

-przeź tyle la t zamieszkane przfez Maringera mie­
szkanie dla s2koły, w  zamian za mieszkanie inne 
p. Suskiego za Krycpinowem, położone w czy- 
stem polu, 1 polecono p. Maringerowi usunąć się 
z mieszkania do dnia 24 sierpnia br. pod rygo­
rem eksmiąni. Gdy zaś Maringer dobrowolnie się 
nie usunąt został dioa 24 sierpnia 1921 przez p. 
Suskiego i członków Rady gminnej z rodziną t 
rzeczami wyrzucony na bruk. Władze administra­
cyjne dotąd pierwszego zażalenia nie załatwiły.

Sprawa ta znajdzie swoje echa w  Sądzie i w ła­
ściwych władzach, my jednak zapytujemy, jakiem 
prawem p. Suski uzurpuje sobie atrybucyę Sta­
rosty, miesza się do urzędowania rady gminnej w 
Kryspinowie, nakłaniając ją  do naruszenia u- 
staw i dlaczego mimo świadomości, że gminom 
wiejskim prawo rekwizycyi mieszkań nie przy­
sługuje — cheó Wyrugować obywatela osiadłego 
z całą rodziną z mieszkania. Czy p. Suski sądzi, 
że dopuszczając się bezprawia wobec Żyda nie 
narusza sprawiedliwości, i że sprawiedliwość ta 
jego nie dotknie? Przestrzegamy władze wyższe 
przed dopuszczeniem takich praktyk na wTsi, 1 o- 
czekujemy zę strony władz natychmiastowego u- 
sunięcia bezprawnego zarządzeniu gminy Kry­
spinów i p. Suskiego.

Wizy am en kańskie z. powodu, iż norma procen­
towa dla Polski już zoslala zapełniona konsulat 
amerykański postanowił od przyszłego tygodnia 
nie wydawać więcej wiz emigrantom polskim. 
Wyjątek będzie uczyniony tylko dla tych emigran­
tów, którzy przyniosą odnbśne zaświadczenie 
towarzystwa okrętowego, w tym celu konsulat 
amerykański będzie wydawał emigrantom specy- 

• alne blankiety, k tóre  towarzystwa okrętow i, wy­
pełnią, jako zaświadczenie dla konsulatu.

Konsulat amerykański w  tym tygodniu nie wy­
dawał więcej numerków n a  wizy dla obywateli, 
polskich. Ograniczenie to będzie trwało, dopóki 
konsul nie otrzyma w lej sprawie instrukcji z 
Waszyngtonu.

Natomiast konsulat w dniach najbliższych za­
cznie wydawać numera na wizy dla obywateli ro­
syjskich, lecz tylko dla kobiet jadących do mężów 
rodziców — do dzieci w wieku non ad 55 I. i dzieci 
do 18 la t jadących do rodziców.

Konsulat Generalny Stanów Zjednoczonych A- 
m eryki Północnej postanowił z dniem 1 lipca 1921 
udzielać wizy lyiko na tych paszportach zagrani­
cznych (wzór 1 i wzór 2) wydawanych przez w ła­
dze polskie, w  których obywatelstwo posiadacza 
paszportu oraz miejsce jego urodzenia są uwido­
cznione. '

Osoby zamierzające wyjechać do Stanów Zje­
dnoczonych Ameryki Północnej, a nie posiadają­
ce na swych paszportach tekstu z wymienieniem 
miejsca ich urodzenia oraz ich obywatelstwa 
(polskie lub b. Iinperyura rosyjskiego) winne 
zgłosić się do Urzędu paszportowego, który pa­
szport f a n y  wystawił lub do Urzędu paszporto­
wego miejsca ich obecnego zamieszkania celem 
uzupełnienia wyżej Wymienionych braków w pa­
szportach bez czego Konsulat amerykański wizy 
nie udzieli.

Zaznacza się przytem, że obowiązek udowo­
dnienia obywatelstwa należy do petenta.

Zbiórka publiczna w Krynicy i zabawa tane­
czna odbyła się dnia 16 sierpnia z dochodem prze­
znaczonym na Keren Hajesod. Dzięki energicznej 
pracy członków komitetu i ofiarności publiczno­
ści uzyskano' wcale pokaźną sumę. Serdeczne po­
dziękowanie za współudział w pracy składa ko­
mitet paniom: ScheuerOwej, Knrngotdowej, Tei- 
cherowe]. Lauferównie i Ralównie orSz. panom: 
Kernerowi, Hirsćhowi. Kahanemu, Boberowj, 
Wasserreichowi, Voglowi> Liudenbaurnowi, Seheu 
erowi i wszystkim innym,

 — ,  —  » t .  .i. ■

Ciekawe wiadomości.
Teorya Einsteina, a  —  tańce! P ew ien  p as to r  

ang ie lsk i o d k ry ł, że w ed le  zasad  e in ste i- 
now skiej teo ry i w zg lędności w p ły w a  w alc  n a  
tu sz ę  ludzką . I  la k  tra c ą  ludz ie  tańczący  
w  k ie ru n k u  o b ro tu  ziem i n a  w adze , zaś ta ń ­
czący  w  k ie ru n k u  odw ro tnym  p rz y b ie ra ją  
n a  niej znacznie. P rze łom ow e to  odkrycie  
ang ie lsk iego  ^ s ięd z a  dało  pow ód  p ra s ie  do 
p rze ró żn y ch  ig ra sz e k  i d o sta rczy ło  je j tem a tu  
do refleksy  j i rozmów, jakie się  w  teg o ro cz­
n y m  k a rn a w a le  toczyć b ę d ą  n a  sali tan eczn ej. 
W  każdym  ra z ie  b ęd ą  się p a ry  tańczące  
m u sia ły  d o b ie rać  pod ług  —  w agi i na leży  
obawiać się, ie  skutkiem zastosowania teoryi

Sfer. 5

Einsteina do walca, rozbije się nie jeden 
związek serc. Ludziom droższe bowiem będą 
nad miłość, waga ich ciała i wskazówki le­
karzy i mimo najlepszych chęci nie będzie 
mogła partnerka, której lekarz zabronił dalej 
tyć, skorzystać z towarzysza tańczącego ze 
względu na utratę ciała, w kierunku prze­
ciwnym obrotowi ziemi.

Takie to fatalne skutki pociąga za sobą 
główna teorya względności i jej ostatnie za­
stosowanie do — walca.

Pomnik knsharza. W Strassburgu powstał 
projekt wystawienia pomnika wynalazcy pa­
sztetu z wątróbek gęsich z truflami, kucha­
rzowi Klose, zarządzającemu kuchnią mar­
szałka do Contades, mieszkającego w Strass­
burgu w 18-ym wieku.

Jak wielkiem dobrodziejstwem dla miasta 
stał się smakołyk, wynaleziony przez Klosego 
tego dowodzi to. że według danych staty­
stycznych, do chwili wybuchu wojny, wywo­
żono ze Strassburga na wszystkie struny 
świata pasztetów strassburskich za lo do 16 
milionów marek rocznie. Dzisiaj, po wojnie, 
wyrób pasztetów strassburskich znów się 
odradza, powstała więc myśl uczczenia pa­
mięci skromnego kucharza, który stworzył 
specyalny przemysł i stał się dobroczyńcą 
Strassburga.

----------o----------

Dział gospodarczy.
Walka o naftę. Najwyższy sąd w  Meksyku przy­

stąpił do wyjaśnienia 27 punktu Komtytucyi, eh 
zasadzie którego pola naftowe mogą być oddane 
cudzoziemcem tylko w  takim wypadku, o ile się 
oni zobowiążą, że w kwęslyack spornych nie będą 
się zwracali do swoich rządów. Punkt ten jesi 
przyczyną zaostrzonych stosunków między Stana­
mi Zjednoczonymi i Meksykiem.

Otwarcie Girtdy Płodów Rolniczych dl* obcota 
prywatnego. W dam 2 września br. o godz. 9J4
przedpołudniem otw arł przewodniczący Komitetu 
Organizacyjnego Giełdy Płodów Rolniczych w 
Krakowie, prez. Epstein, pierwsze zebranie Gieł­
dy Płodów Rolniczych dla obrotu prywatnego.

Zebranie odbyło się przy żywym współudaifile 
mających chęć kupna.

■Wskutek niejawiema się producentów, co głó­
wnie należy przypisać tej okoliczności, że jesien­
ne roboty rolne są w  pełnym toku, tffcezał się 
brak podaży.

Następne zebranie odbędzie się we wtorek dni* 
6 września.

Utworzenie nowej spółki dla zaopatrzeni* Bo­
rysław ia w wodę. Ziemski Bank Kredytowy S. A, 
we Lwowie wespół z 1 ustanowłóką spółką wo­
dociągową w Borysławiu zakładają obecaue To­
warzystwo akcyjne z kapitałem 200 milionów mk. 
w  akcyach po 1900 mkp. nomin. wartości. Celem 
rozszerzenia sieci wodociągów zamierza praede- 
wszystkiem spółka ta przystąpić do zakładania 
14“ rurociągu o długości 15 kim. aż do rzeki Stryj 
w  Kropiwniku oraz do ustawienia odpowiedniej 
ilości motorów i tłoczni wodnych.

Pomysł ten, od kilku lat już projektowany, ma 
bardzo wielkie znaczenie dla kopalń w  naszem 
zagłębiu naftowem, albow iem z jednej strony wo 
da z rzeczki Tyśmienićy nie w ystarcza na zaopa 
trzenie wszystkich kopalń w  wodę, a z drugiej 
zaś strony daje się w  czasie posuchy w  iecie i w 
czasie Wielkich mrozów w  zimie odczuć brak wo­
dy Ponadto woda ta jest już dziś tak zanieczysz­
czona odpływami okolicznych szybów, że w krót­
ce nie będzie można jej do kotłów używać, wobec 
czego postanowiono budowę tą  rozpocząć już w 
jesieni br.

(Wykazy Witkowera). (
Rozwój hodowli bydła w  Polsce. Wredług da­

nych statystycznych, zebranyćh przez władze, ho­
dowla bydła i nierogacizny w  Kongresówce i Ma- 
łopolsee zwiększyła się o 300 tysięcy głów.

W samem województwie wąrszaWskiem znaj­
duje się o 59 tysięcy głów bydła rogatego więcej, 
aniżeli w  1919 roku.

Również i hodowla nierogacizny znacznie u nas 
wzrosła. Dobrych też rezultatów należy się spo­
dziewać z ziemi, tembardziej, że sygnalizowany z 
początku nieurodzaj kartofli znacznie się popra­
wił,

Niemcy oddadzą Pólsoc konie. Komisya polska 
przejęła pierwsza pnrtyę koni zwracanych Polsce 
przez Niemcy. Następne akty przejmowaniu odbę­
dą się w Królewcu l Wrocławiu.
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Skład,> polskie w portach rumuńskich. ,,N'uia- 
K e‘ komunikuje, że T-wo Transportowo-ekt,po!- 
fewe „\Vawel“ otrzymało koncesyę aa  urządze­
nie i eksploatacje składów polskich w portach 
Braiłowa i Galaću. kosztorys obliczony jest na 
10 mil. rei. (Russpress).

Sprawa budowlana w Rumunii, Od dnia 1-go 
sierpnia obowiązuje w Rumunii uslawa o pr; ic- 
raaiu  ruchu budowlanego, tea zasadzie któni .  im 
wszystkich placach i wolnych terenach im s/ą 
stanąć domy mieszkalne. Place, należące do usób 
p.rywatnycb muszą być również zabudowane, a o 
ile to nie nastąpi, będą po upływie oznaczonego 
terminu sprzedane drogą przetargu.

Jarm ark w Wiedniu. Zagraniczne sfery kupiec 
kie interesują się bardzo mającym się odbyć mie­
dzy 11—17 września Jarmarkiem w Wiedniu. łSpc- 
cyalne zainteresowanie Wykazały Rumunia i Cze 
cho-SłowaCya.

kongres w sprawie reformy nauki rękodzieł u !- 
czej. Izba handlowa i przemysłowa w Krakowie 
zawiadamia, iż z okazy] jarm arku odbędzie się 
w październiku br, w Lyonie kongres w sprawie 
reformy nauki rękodzielniczej.

Bliższych informacyj udziela Komitet jarmarku1 
t v Lyonie.

Aii n .7J4j7b, Aritwerpjn 67l*ifl>. !!■
fi ■»*<««, c tu< ’«.v Landy® 329*15,
KiStil . Paryż 86<HSO, Szwajcaria 1503*63, I. i
1138-85. utemplo vaae wiedeńskie 1038, Prag:, lw io , 
Budapeszt 22*17.

Milionówka. Przy dzisiajszem ciągnieniu milio­
nów ki wygrana padfa na a tuner 2903U56,

' -

Notowania giełdowe.
W  uoia^iu ehfftde K&łowano weWied»,M

Ik tia  S  sUis. |L .). Dolafy 1140, marki nieui. 1 Orj 
korony czeskie 1395, węgierskie 289, franki francu­
skie 90;50, szwajcarski* 197, marki polskie ti‘3 8 , leje 
1312, liry 52*25.

Kuros dewiz w Zurychu 3 bm. (L.). Berlin 
6*571/2 (2 bm. 6-771/2), N. Jork 587 (583), Londyn 21*79 
(21*88), Medyolan 25 95 (26*80), Bruksela 44-25 (44-65), 
Praga 7 05— (7-05), Budapeszt 1*45 (147*60), Zasnęli 
8*20 (3*25), Bukareszł 672Vs (6 981/2), W s ? s z a w a  ©*20 
1 0 -2 3 ) , Wiedeń 0*371/8 (0*69), Austg stwtfpl. 0 55 (0 54), 
Paryż 45*50 (45*95).

K uru  dewts W Barliitte 3 b. Hic D olary •—.
belgijskie— , fuał? —*—, francuskie —•— włoskie
— polskie *----- , czeskie —*—, atsdr *lare — ,
t u k ,  rósmuiornplow.Bc *—, rumuńskie —*—,

Zawiadomienie.
.Niniejszej zawiadamiam P. T. Majstrów kra­

si ierkich w Krakowie, iż w poniedziałek, dnia 
ó bm. o godz. 7-mej wiecz. odbędzie się Nad­
zwyczajne Walne Zgromadzenie w lokalu przy 
ul. Stolarskiej L. 13, I. p.

Z powodu dłuższej narady i pertraktacyi s 
delegacyą P. T. Pracowników komisya ceuni- 
kowa z łona majstrów krawieckich upoważnio­
na przez ogół majstrów dać zwyżkę płac naj­
dalej idącą 40% na miesiąc wrzesień od płac 
sierpniowych, jednak po 5-ciogodzinnej kon­
ferencji zaofiarowała pracownikom pełne 50% 
męslum, a 40 damskim, Dclegacya pracowni­
ków, motywując niemożliwy skok drożyzny, 
przyjęła daną zwyżkę z tern zastrzeżeniem, że 
przedłoży tę sprawę swojemu walnemu zabra­
niu pracowników.

Wobec powyższych faktów ‘upraszam P. T. 
Czlorurow Cechu krawieckiego o punktualne 
przybycie na zebranie.
1834 Starszy cechu: F  M ccnafowski.

i
Krakowski Zakład Czuwania zawiadamia P. 

T, Klientów, że na podstawie zatwierdzonego 
L 11533 cennika przez Magistrat miasta Kra ­
kowa, jako władzy przemysłowej podwyższa 
z dniem 1 października opłaty. 1508

Mowa premiera Witosa w obronie gabinetu
iWarsmwa, PAT. Na onegda jazem posiedzeniu 

k om isji skarbowo-budżetowej wygłosił prezydent 
ministrów Witos następujący pnzemowieuie 

S traaą finansową sprawy zajmować się nie bę- 
te  bowfem należy do Ministra Skarbu, który 

jdezawodnie dą odpowiednie jej oświetlenie, zaj- 
*¥) tjEiO jej stroną polityczną, tera bardziej, 

Al Jedna od drugiej w  wysokim stopniu należy 
WOdczas dyskttsyi, której bytem Świadkiem, w y­
robiłem eołtóa zdanie, które gdybym był oposy- 
jOSnżstą, srOnaiiłowaBiym w sposób następujący. 
Hsąd jest niedołężny i nieodpowiedni, a więc po­
winien być usunięty. Budżei jest i le  zrobiony i 
nieodpowiedni..

Powinno się postawić odpowiedni wmosek o 
Badrowiene budżetu. To powinna byia przynieść 
dyskusya. Jeżeli dyskusya tego nie przyniosła, to 
komij-ya ale spełniła swego zadania. Nauka zre- 
n t ą  nie do ranie należy. Panowie sami wycią­
gnięcie zapewne wnioski a wnioski te sa  zupeł­
nie prostd.

Dotknięto tu struny politycznej. Właściwie o- 
koło niej obracała się dyskusya. Boniewa* jestem 
w rządzie, na który sp: da odpowiedzialność, 
chcę oświadczyć, że ta odpowiedzialność spada 
nie tylko na rząd, ale i na inne czynniki, które 
«ię W parstw ie znajdują. W państwie są trzy bar­
dziej widoczne czynniki, na które spada odpowie­
dzialność sejm, rząd i  społeczeństwo. Panowie 
nie zapizeczą, ze od bardzo długiego esasu współ 
działania tyofe eaynnikóft saw i r w minunałuej 
mierze nie by .o. Nie wiem, czy to jest wada spo­
łeczeństw* polskiego i stosunków’ polskich, ale 
sprawy tak się ułożyły, że rządowa kazano robić 
wszystko a nie pomagano mu wcale, przeciwnie 
sterano się zueać na i: dym kroku kłody pod
ł®8° "Wgi- Jeżeli chodzi i ocenę pobieżną, o to, 
Wby oświetlić ton rząd — j.ik się go tu nazywa — 
i *trosuu«ay i partyjny, to Panowie pozwolą, ae 
przypomnę, iż był moment, kiedy do tego rsądn 
u la ż a ły  memal wszystkie stronnictwa. Niektórą 
poler* wyszły i nastał taki stan, 4e przyażadłton 
P® r «  drugi do stronnic!w i powiedsaatejm U w i 
lam , że moje miny* się skończyła, wsisao raąć- 
Stroanictwa jednak moezą sobie powjodziftć, Ae 

bsówoms sdołna de stwarzania łsdfdmpo 
faałwiek te w ą o  rządu, .  shH m then. ie  i 
t e n  Me zrobią.
^Przychodzę ottt Jak pnwWMed I

spełnić tę konieczność, o jąfciej Panowie mówią. 
Niechże jednak zobaczę, że. jest ta większość, któ­
ra  r iąd  utworzy, aby ta Polska nie pozostała cał­
kowicie bezpańsuą. Stronnictwa tego dotąd nie 
zrobiły i  to jest niesłychanie słaba ich strona. 
Spodziewać się należy, że może po tern, co dziś 
powiedziano, ze strony łych, którzy uciekli od 
rządu, zacznie się naprawianie tego zła.

Panowie twierdzicie, że potrzebny jest w pań­
stwie autorytet. Dlaczegóż więc nie rozbiliście 
tego rządu, a tylko go poniewieracie? Ludzie, kió 
rzy czują się odpowiednimi, powinni użyć wszel­
kimi środków, żeby ten rząd usunąć. Jeżeli lego 
nie czynią, to tem samem pokazują, że są za. *dabi 
i niedołężni. Tak z lewej, jak z prawej strony 
tego nie zrobiono, tylko starano się doprowadzić 
do tego, żeby ci, którzy kierują naw ą państwo­
wą. nie mogli nic zrobić i nie mieli żadnego au­
torytetu.

Po stwierdzeniu, że strejk ostatni wywołany 
został przez wrogie żywioły niemieckie i komu­
nistyczne, wywodzi mówca w dalszym ciągu: 
Chociaż wiedziano, że kierowała tem ręka komu­
nistów i ręka niemiecka* jednak bardzo poważni 
Polacy i poważni ludzie, których nazwiska są 
znane w Polsce, ątanek po tamtej stronie, stanęli 
tylno dla lego, aby dok/liczyć znienawidzonemu 
rządowi. Dokuczyli zaś i to w wysokim stopniu 
tylko pauslwu. Jeżeli ma się, do czynienia z tego 
rodzaju objawem, jeżeli przechodzi się do po­
rządku dziennego nad tem, co powiedział p. Fi- 
jołka, że h góry siedzą najwięksi złodzieje i je­
żeli ks Lutosławski na publicznym wiecu po 
winda, że to jest rząd koniokradów i złodziei, to 
chyba nic dziwnego, że wyniki tej pracy tego 
rządu nie mogą być tak dodatnie, jak być po- 
wiune. Jeżeli Panowie wezmą pod uwagę, że spo 
tes*A*two polskie ma swój rząd niewiele nad 
dws lat*, że społeczeństwo było wychowane wr 
ten sposób, aby nienawidzić rządy obce, io nie
dziwcie się ootem, że słychać głosy, iż za ezu 

niemieckich.

t#  kfe&lej ehwOJ rfaiw  
•fcłwo, które będzie f e
cfLit&gy. żeby zrohM feosnet

i, które będsd* 4-d'.1.. ’o w żpz klcmnłój, nie
Um mSmm

i ,  austrya kich i  rosyjskich było  
•-r-nfej, i*  kwesty* Iwzucłm odgrywa często naj- 
3*i*fe{jjssą rolę, bo to ? > czepili wteśide ci ls -  
Hft« k M r.J- obowiązki  ̂ było uświadomić spo- 
leczeńetwo Md w tględei pańetwowyia 

WyhtsSó c ę  cateiem prosta konsekweneya. Na- 
•jsiy alba eatn^m ać rząd, który fetnieje, i sta 
rń4 się * to, żeby w szy -! ko naprawdę inaczej po­
szło, »' stws>r?yó r / lepwy.

Spoi ustwo nasz* że nauczyło się /w alać 
od j^ w iM taln ość Ufi kc^y toetff> t  ts %sto nie po-

c*u\v;ijąc się do żadnych obowiązków. J t i r l i  sió 
iiui budować państwo w tych warunkach, jeżeli 
do wykonania lego dzieła ma *ię aparat urzędl 
ników, którzy żyli inaczej- i gdzieindziej, którzy* 
do nowych v,'arunkćw W  mogą się pńystoso* 
wać, którzy często wprost sabotują ustawy ta 
rozumie się, że praca ta łatwą ńie jest i  nie bę­
dzie. Jeżeli nawet przy •wydaleniu jednego jioli« 
cyauia i jednego urzędnika, który zawinił, napo­
tyka się trudności, jeżeli przychodzi caiy -zereR 
posłów z domaganiem się, żeby go przyjąć nie­
powrót, jeżeli łajdak, któremu niejednokrotnie u-- 
dowodniino kradzież, znajduje 7 j S obrońców* 
którzy p-zycbodzą za nim z prośbą lob grnitJj^ 
to nic dziwnego, że nic zrobić nie można,

To też jest jeden z powodów, dla których £* 
mąszyna rządowa bardzo często szwankuje i  W 
odpowiedni sjiosób się nie polepsza i  w cajbłik- 
szym czasie jeszcze pogarszać się będlde. 

Ponieważ pod adresem wojska mówiono lJ*
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dość dużo, dłaiego muszę p-arę słów na t< 
wiedzieć Redukcya wojska doszła dość 
Rada ministrów wstrzymała ostatnio d. 
mobilizacyę i to ze słusznych póWOdćW 
mo jest, że w ostatnich czasach & Rosi i 
walo wszystko, co tylko mogło napływać 
domo też, że stamtąd idą żywioły, które 
dnio wyszły pod przymusem, jak ćzyr. 
więźniowie, oficerowie rftsyjścy, struto: 
wioly zazwyczaj rewolucjnie usposobi: 
słychanie niespokojne. Wiadomo, że w  
czasach wzmocniła się akcya wywrotowa, stWier 
dzono także systematyczne podpalanie lasów, cO 
pociąga za sobą bardzo fatalne skutki. Ho)ji t«  
reka do tego przygolowr.na_, robi z pewnym sy- 
steme, tak, że ci, którzy na to patrzyli. s\W rdza» 
jn, że rozległa dzialnlnóść strajkowa komuhisty- 
czna łnczy sie i z  tą zlirodniCzą robotą.

Panowie zastanowią się teraz nad teiń, jak do­
prowadzić do uzdrowienia stosunków. Oczywiści® 
im to patrzy dziś cale państwo. Jestem Więc prze­
konany, że we własnym nawet interesie ktmiisya 
jako ciało poważne, będżie się starała doprowa­
dzić do tego, aby te stosunki uzdrowić a przy­
najmniej zacząć, je uzdrawiać.

Nie będę dotykał kwestyi prusy, jakkolwiek 
Panowie wiecie, że lo wszystko, co robi prasa, 
staje się żerem pij szych nieprzyjaciół, bo wszyst­
ko się przedukowuje i wlaśną bronią przez to się 
bijemy. Nic mogę wyjść ze Zdziwienia, że d ii ',  
gdy w ciałach najważniejszy eh, a Więc w Lid©* 
Nąrodów i w Padzie Najwyższej starają się przed 
SiaWlć nas jako państwo niezdolne do administłd* 
Wania tak bogatą częścią kraju jak Śląsk, z ńa 
szej strony robi się wszystko, aby udowodnij;, iC 
mają racyę.

Kończę tem, że Panowie powinni Wysnuć z  o* 
becnej syluacyi le praktyczne wnioski, o ktńrjtoti 
na początku mówiłem, to jest usunąć rżad, k liirt 
tyle złego narobił.

I M t t p . M a  W  l i i i ?  p i l
*®sianie ukończona m
Warszawa' P aT . Rada ministrów hit dzisitj- 

szem posiedzeniu obradpwala natl sprawa 
kwidacyi ministerstwa byłej dzielnicy pruskiej 
Uchwalono, że poszczególne departamenty pd 
wcieleniu ich do odpowiednich resortów, pozo­
stają aż do rozwiązania ich przez własne mi­
nisterstwo w Poznanin. 'Jako ostateczny testnió' 
likwidacyi wyznaczono dzień 31 grudnią br. 
Pozatem rada ministrów powzięła uchwały K 
sjn-awie zamknięcia granicy dla wywozu niele­
galnego i dla napływu żywiołów niepożąda^ 
nych i uchwaliła powołać stała ktwniśvę mię* 
dżjaninisteiyalna dla opieki nad reem i granta­
mi z Niemiec.

Sytuacya strejkoWawWarszawie
Warszawa. PAJl. Porozumitaue potnie 

zarządem kolejek podj izdowych i praco . Pika­
mi stało się faktem (b l onanym. Pra; wj 
zgłosili się jeszcze cl j do pracy, i ’óśl
autobifsów warszaw:,I S. S. S. urutii
tylko 12. Pertraktacji pracownikami trsuń*
wujowy mi i służby uiicjakę stanęły na razie 
na meriwym punkcie. O m iaj tilcnkcrwie S 
S. zaję ślę ocżyśżczćni&m wsżystkich fial łaó*
gowycj)

Poselstwo polskie w Moskwie*
Moskwa. (E. E.) Sprawa pomieszczenia, 

stawie'rlstwa polskiego bez zmiatty t» 
górze.; ) nudo istn ie je w idoków  S K ,
i&gatx.
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M M  Sil w i  K i i M i t
iWilno. PAT. Dziennik żj7dowski „Unser Tag“- 

pmawia syuta*.yę Żydów w Kowjeńszczyźnie, oraz 
przytacza sżezegóły napadu Litwinów na Żydów. 
j3fecanmś*> wód i bida Żydów jjest na porządku 
&aenayaL Piimo zwraca uwagę na krzywdzone 
aauf&yaaagn.j» antyżydowskie. Ministerstwo dla 
■spraw żyoow ękiek usunięto na boczną ulicę. Prze 
<$wL© ministerstwu dla spiaw żydowskich pro­
wadzi kampanię prawie cała prasa litewska. Ży- 

w Kow.eószczyźnie utracą ziemie na skutek 
pchwalonej reformy rolnej.

Mm Husem MmwiH efentetn?
tklsingfors. (E. E.) „Prawda ' moskiewska 

we wstępnym artykule, że miesiąc wrze­
sień będzie czasem pomocy dla głodujących. 
Należy poruszyć wszystkie sprężyny państwa, 
oak&y przekonać ludność, jak wielkie znacze­
nia m a ten miesiąc, który ma ocalić setki ty­
sięcy głodujących. We wszystkich miastach 
będą urządzane tygodnie na rzecz głodujących. 
7  Turkiestanu donoszą, że odbyły się tam  wiel­
kie zgromadzenia, na któiych robotnicy posta­
nowili dłużej pracować, a pieniądze zapraco­
wane z tych godzin nadliczbowych m ają prze­
inaczać na izeez głodujących. W  końcu arty­
kułu swego „P ravda“ podkreśla, że przewo­
dniczącym międzynarodowej komisyi dla nie­
sienia pomocy mianowanym został Noulens, 
zdecydowany wróg rewolucji proletaryątu.

Ryga. PAT. Radio. Dzisiaj przybyły tu  szko- i 
ckia i niemieckie statki z transportem żywno­
ści dla Rosyi, o ogólnej pojemności 5200 ton. j

Paryż. PAT. Biuro Wolffa. „N. Y Herald ’ 
donosi z Genewy, że międzynarodowy komitet 
czerwonego krzyża nie uznał umowy Nansena

z rządem sowieckim, Nansenowi zarzucaj ąy że 
przekroczył granice swego mandatu.

2as2rx«ienia Krancyi w skra­
wie rozbrefań.

Genewa. PAT, Ag. Havasa donosi: Zapyty­
wany w sprawie francuskiego projektu zmia­
ny postanowień traktatu w przedmiocie rozbro­
jenia, oświadczył Bourgeois, że Francya nie 
może wstąpić na drogę rozbrojenia, przed do­
pełnieniem dwóch warunków. a mianowicie: 
1) rozbrojenia Niemiec, 2) wykonania artyku­
łu traktatu, przewidującego organizację stałe­
go badania stanu Uzbrojenia Niemiec i ścisłej 
nad nimi kontroli. Francya niczego nie uczy ­
ni, ani nie da swojego zezwolenia w tym kie­
runku, zanim powyższe dwie konieczności nie 
staną się rzeczywistością.
• Bordeuas. PAT. Radio. Kómisya prawnicza , 
wybrała się We czwartek rano pod przewodnic­
twem Balfoura. Bówzięto decyzję, co do in- 
terpretacyi artykułu 9 traktatu odnoszącego się 
do kontroli nad zbrojeniami. Deeyzya la ma 
być przedłożona Lidze narodów.

HM I I B
oraz wszelkie przybory do tychże — poleca

mm im, nu. t q

Dr. Grzegorz Grzybowski
specjalista chorób kobiecych i położnik

ordynuje od 9—12 i o d  .3—5

PRALKI R Ę C Z N I
(Msszynlti prania^

różnych typów i wielkości /. wkładam: 
cynkowemj i drzewianemi poleca
F ab ry k a  w yrobów  drzew nych

Hr« Henryka iUirkcha Monnicha
turłącznie Drze* Dom handlowy

Fiołek i Zborowski
Kraków. Zw im pćucka 29.

1472

i:

na stoły 
i fttefe)le

1427

CERATY
Pntideradia gumowe 

Obcasy gumowe
w  K r a k o w i e ,  D ł u g a  4  f e l e f o n  1 2 7 8 .  s p e s e & a s  h i i r t o w n a  i D i T m i » N « .

Dr. Maksymilian Rosa
p c w u & c i ł  I ordynuje e<£ a - S  popoł,

Kraków, ui. Widna L. 9. Telef. 3016.
A . N lłSSBA U M

BCraków, Dietla 49*
Nr. .lafonu l i s t Nr. talalew  1 M Ł

Laboratoryum  chem.*kosmetyczne
. F E N O M E N "K rak ó w • f 1 poleca

u l .  G r i e g a

Szampon „Fenomen*,
Krem Ada (wolny od tłuszczo), 
Eau de Lyj, woda liliowa, 
Woda brzozowa do włosów, 
Brylsntyny stałe,
Rrylantyny płynne
Proszek do zębów „Fenodont*

Ocet toiietowy,
, Opera* Rouge en creme (roi 

w kremie).
Pasta na odciski „Fenomen” 
Boraks toaletowy „Fenomen*, 
Puder do twarzy „Ada*,
Krem dla niemowląt „Mon Bebe*,

Woda do ust „Fenodont*, 
ponadtowazelinę toaletową w blaszany eh pu dełkach, lanolinę, wodę kolońską itd.

P ier w szą  P o lsk a  Fa b r y k u
wyrpfe&w cukierniczych i plernlkargkich

r o w i a "■■ i  t l i  i
polecaP.T. kupcom awoje wyroby tylko pierwszorzędnej jakości. R a p r a s a n f a c y a  a e  3 M a te p o i s k e

A .  M o s z k o w s k l  £ S k a ,  I n ź . ,  W a r s z a w a ,  2 3 ,

Ogłoszenia ao pierwszej ogólnej ksiąiki adresowej dla 
handlu, przemyśla i finansów Wołynia oraz Kresów 
T445 W rihodn-'ch p. Ł:

Informator „to£łyn‘S Równej
przyjmuje wyłącznie na Kraków i okolicę:

ram oołnzeń H. FULLER, Rrctk ulica hmia L. 11.

F a b r y k a  K a p e l u s z y
J. GROSSA, KRftKOW,.

14 33 S t r a d o m  2 7
zawiadamia magazyny mód, iż wyrabia 

ROM kapelusza dmskla.
Sprzedam, wyłącznie hartowna. Ceny nsukmeueyjnc.

f a b r y k a  n i c i
LEWKOWICZ & EESiNCERS
SOSNOWIEC, « Ł .  &&&£3|TAJA Ł. 3. (Icn winny) 

r o ż n e  n i c i  o r a z  h aSZPULKACH PAPIE,.OWYCI I DREWNIANYCH PO CENACH PRZYSTĘPNYCH.
**■ J*’ KuPcy arxłh..; .dayiat pr'<hii. romówlsnin Pri«KOnaiilii bEci o debrod n&nzych wyrobów.

Y Y Y Y Y Y Y Y Y Y Y Y Y Y Y Y Y
Rynek drzewny.

Dla Gdańska zakapuje wszystkie materyał;. g? 
drzewne z jodły i sosny, jakotef słupy tele- 2  

graficzne i progi dębcwe.
„fidsiissiile biui‘0 obi-olu towaramlk

iri^dstfitter I Sp.
Gdańsk, Orossa Wohlwabargassa 36.
Adres telegraficzny: 33ABANC0S GDAŃSK.

Spólnika
do mającego się otworzyć przedsiębior­
stwa koncesyonowanego, z większym ka­
pitałem, poszukuje się. Zgłoszenia pod 
„Langer41 do Adńnn. N. Dziennika. 147,

-u Najskuteczniejszy 
irodlek przeciwko

ttaiseicniu i syciażaaRin o ą p siu m i,
niaiuitcy, Kiołożuućstetd (asanEij, 

hffctewi apatytu, ita n u  irowiarm  5 t. p.

:s PIGUŁKI SIŁOTWÓRCZE U
wyr. Lab. Farm. , SC©W&LSi*lH w Warszawie 

Mlodcw» 1.
S k n ta k  w p r o s t  i d a r  d  w a ją c y , u ja w n ia  | n t jit>

z « i iy e in  jcsęcjjo il.him u.
Ż ąda i t  ap tóU cli i ukłarlacli uplecaraycli. 4071



Str. 8 !f O W 7 B 7 T E N N T E Kr. m

jW B  Ę W m  
M  S S S S i
«y »jł fortapb^ls. R.ieEeióWi3>,
Jbw W *, K ołłą taj*  9, 11- p. 183U

Jlan-ja (j«»«mka), znająca 
f O H S i  2 * r itfó r p o a z n l r u j e  p o s a d y  w ieD&LyTSi domu jako bona do 
dzłóoT w iad o m o ść  pod ,Ko*ia^ do A£m N. Dzian. 182''

■ i

I panny * gimu
________ .  V w ykE*taJc«nl«udo 2-«h dziewcząt od 7—li lal. 
y.giesf&nia H. SteJuer, Habka

1S2»>

■.InłPTńhi zdolny#^ «U do robót Puli lEflu meblowych i badowl.n- 
nyob. Z g łoszen ia  • fiaanoer. Kai- 
wary a-Zebrzydowska lbl^

Inż. £. LUFT, Warszawa, Kopernika 7.
TELEFON S 6 3 -S S . _ ♦  A d r e s  t a l . :  „R M EO STA T"

poleca ze składu lub z szybką dostawą; Motory elektryczne 
i dynamomaszyny. Rozruszniki, Przełączniki z gwiazdy 

w trójkąt. Regulatory, Wyłączniki, Liczniki, Ampe­
romierze, Woltomierze, Motory ropne, Narzędzia 

warsztatowe, Tachoinierze ręczne i samo­
chodowe, Liczniki obrotów. Żarówki,

W szelkie inne artykuły techniczne i elektrotechniczne.

'V Ważne dia Pań!
l.v2S zawiadamia się, io Zakład aturowaniai
piiiłowania, gtiwrowaaia i oboią- 

gaiaia guzików znajduje sie 
p r z y  u l .  D le t io w o k le j  17 .Wykonuje się roboty szybko 
. duiauni#. I. Okrqt.

Naprawę szyb
wraz z listwami kitowemi 
dla zabezpieczeuia tychże 
od wypadnięcia a mieszka 

nia przed zimnem 
wykonuje 

Pracawnia szalarsko-pokostnina 
„&EF.BA“  

w Kiakowie. ul. i#. Keluzyay U I, 
(obok Skałki).

L o k a l n a  f a b ry k ą

powierzchnia 309 m i d ą  
wynajęcia. Windom pfó 

u Ini. Ludwika Gulmaag 
Si rudom 15 od 3—4 popo£

91 m
Sjlili. H tllllt
szkice .ulysl yr/ti- napłaka­ły, opakowania, -elykisł/, druki tużnê u luutaju. wy. 

kmib IVE. BARYŁ, ttraMw
u l. C n p u k i c n  1, III. as. drzwi SU.

S i i i l l i i i i l f f i i s s i i l !
polsko-niemiecki, absolwent krakowskiej Akad I 
Han dl., obecnie na niewypowiedzianej posadzie | 
pragnie zmienić z dniem 1-go października b. r | 
stanowisko. Zgłoszenia z podaniem warunków ! 
pod .Handel 1921* do Adm. N. Dzieu. 1813 1

ttOWA
M l

le liii  irziiuuj jiilini
z angielskimi piecami w Krakowie

poszukują spóinika
wymagana fachowość i kapitał. Zgłoszenia pod 
„Piekarnia” do Biura ogłoszeń Peiikta Statteia, 
1527 Kraków. Grodzka 13.

Pannylubchłopca
1521 do praktyki poszukuje 
Dom Mody S. Spira, Kraków, Grodzka 4.

Wszolk. rodzaju eseneye likieru 
w  g a tu n k u  p ra a d w o je n n y m  

z n ó w  d o  d o s ta r c z a n ia .
Na skutek polsko-gdańskiego porę rumienia mogą 
być nasze esenoye wprowadzone do Polaki bet 
cła. Dobrze wprowadzeni przedstawiciele we 

wszystkich miejscowościach poszukiwani.

Eugen Krippemtarfs NacbfL
1502 FiUBYltZ ESENCY1
Daozig (G dańsk), Hopfeug. S7.

ZAKŁAD DENTYSTYCZNI
ARTURA OOŁDMANH*. 
seraków , u lica  S ła w k o w sk a  30

I przyjmuje od 9—12 przedp. i od 4— ii i ,of.

eta&*'
r CŁ6t>ÓN 2S9

Niniejazem zawiadamiam P. T. Klientelę, że po- 
wróetwesy 1 września br. podjęłam na nowo prac ę 
w awolm magazynie sukien damskich, gdzie przyj­
muję i wykonuję precyzyjnie według pierwszorzęd­
nych modeli paryskich suknie, kostyumy, płaszcze itp.

1882 Z poważaniem
Helena Scherer, Kraków

ot. StRrourlślna Ł. 20. •

WAPIENNIKI
z piecem kręgowym, wraz z 13 morgami pola. 
we wschodolaj Małopolsce do zamiany na dom.

przedsiębiorstwo lnb grunta obok Krakowa. 
Zgłoszenia listowne lub ustne w kancelaryi 
Adw. Dra E. Abrthamera, Kraków, Grodzka 59 
1520 między godz. 4—7 popoł.

iiBóalnlil Buchatteriii)
kumpondający(a) również samodzielnie
a języku polskim i niemieckim, oraz

PANNA
' • uęjomłona e czynnościami biurowumi i pi 

ząca biegle na mąśżyaie. poszukiwani do
.. iększegozakładu przemysłowego wKrakowie 
Zgłoszenia pisemne wraz z podaniem warun­
ków i terminu wstąpienia uprasza się pod: 

Skrytka pocztowa 151, Kraków

H a n d e l  m a a t s c h a p p i j , , T r a n s m a r l n a , < i d a ń s k l i z w j f
K oterdaui; A utw erpia, Buenos Aires, Luiłdyu, 

Cfenfp»la ■ Shanglud, Mowy Jo rk , Boston Mass, Koukong,e t  ,  e  Rło de Janep0ł T ientsin, Sao Paolo, Canton.
A r ty k u ły  s p o ż y w c z e  w szczególności ryt, mąka, owoce strączkowe, kakao łupkowy, kawa, herbata itd.

OI«|e i tłuszcze. Surowce dla fabrykacji mybla.
S^SSZa S placki kokosowe i rzepakowe. SzfUCZBI® Ś r o d k i  DSWOZOWS.

Czasowy adres zastępcy: K R A K Q W 9 H O T E L  F R A N C U S K I .
Miejscowi z&utepey poszukiw ani. [ 3 Miejscowi zastępcy poszukiw ani.

Panią z Jarosławia
która w roku 1915 bawiła w Krakowie i dowia­
dywała aię przy ul. Józefa 8 o Mailach* Bochenka, 
a który miał s jej synem w niewoli rosyjskiej' 
przebywać, uprasza tona powyższego o łaskawe 
podanie swego adresu za wynagrodzeniem. IJ.; 
Schaafeid, Chrzanów. 1507

— i .  • — t — — |

sa stoły, iselile. «6zki i czapki Mie !
k a p y ,  k o t a  
w ełn.,pełT]?*ry, 
narzutki,

11  f i r a n k i  l ip .  
P r e l l c t j  9 p r s y b o r y  d la  T a p ic e ró w . ] 

poleca po cenach fabrycznych 131S;

l l t n . M l i ,  M b  fl ul. ienacldej 8.
S p rz o r in ż  h u r t o w n i  ! d e t a t l i n n a .

  U— B

P u p i i m r  i T iK T U kY
wszelkiego rodzaju.

BIBUŁKI I TUTKI
„ S O A U "

PO CENACH FABRYCZNYCH

MIĘDZYNARODOWE TOW. HANDLOWE

„ p a x m
Sp. z o. p.

BIELSKO, ULICA CLOWNA L. 1
(Śląsk Cieszyński).

Saletrę chilijską, kainit, tomasyuę, 
superfosfaty, amoniak siarczany 

loko skład tranzytowy Gdańsk 
tylko wagonowo

A. W. PFEIFFER, TCZEW
(Tomana).

-gnam

Stattlar, Bą«lł n
UKTOWNA SPRZEDA!

d u U L jn lk ó w , w y ro b ó w  lan y ch , w 
j i a c z y A  e m a l i o w a n y c h  i t. -

Hcrzfeld Ylctorius Akc. Tow. w Grudziądzu.
Njąkłndem Ggi, Np, .WjdsWAmv«4. SAOł; ftr. Igfi. Sejhwarghgrt. Red. edfiuwj tfaka, SddBWfc fimtegdE ftZMUSikftWg, *|L OcK^óffisrej ą.


